2. JAN ŻYLSKI I JEGO SZKOŁY.

    Postacią łączącą działające w Nałęczowie szkoły TPPL i dzisiejsze Państwowe Liceum Sztuk Plastycznych jest Jan Żylski. Swoją działalność w Nałęczowie rozpoczął jako kierownik Szkoły Snycerskiej TPPL, następnie prowadził własną szkołę, a po II wojnie pracował i współtworzył  Wiciowe Liceum Technik Plastycznych. Związany jest też z początkami APD, który to zakład przez wiele lat wspomagał i przyjmował na praktyki uczniów PLSP. Warto więc przyjrzeć się bliżej jego życiu i działalności.  

    Jan Żylski urodził się 19 czerwca 1882 r. w Przybenicach, powiat Pińczów, w województwie kieleckim. Do szkoły powszechnej w Małoszowie uczęszczał od 1 września 1893 roku .   Ukończył ją z celującym wynikiem w roku 1898.

Od września 1898 r. do czerwca 1901 r. uczył się w Państwowym Rosyjskim Progimnazjum w Pińczowie, w guberni kieleckiej. Od 1 września 1901 r. do 1 sierpnia 1902 r. uczęszczał do Szkoły Rysunkowej  artysty malarza Czesława Ochmańskiego w Kazimierzy Wielkiej – gubernia kielecka. „W czasie tym wykazał gorliwość i chęć do nauki, tak do rysunków wolnoręcznych jak i technicznych, wobec czego wykazał postępy bardzo dobre.”

    Od 1 czerwca 1902 r. do 1 czerwca 1905 r. odbywał praktykę w Pracowni Stolarsko- Rzeźbiarskiej majstra Bronisława F. Majewskiego w Ostrowie, powiat Miechów, w guberni kieleckiej, który tak oto ocenił Żylskiego: „Przez cały czas praktyki i bytności u mnie sprawował się moralnie. Okazał zdolności w rzemiośle, a szczególniej w rzeźbie ornamentalnej.”

    Po odbyciu praktyki Żylski rozpoczął samodzielnie poważniejsze prace na Litwie w majątku Wierdomicze, powiat Wołkołyski u Juliana Tołłoczki. Pracował tam od 4 czerwca 1905 r. do 25 sierpnia 1906 r. , w tym czasie wykonał ołtarz w stylu gotyckim do kaplicy, jak również rzeźbiony w kamieniu fronton dla tejże kaplicy. Oprócz tego wykonał dekorację wnętrza pałacu, zaprojektował i wykonał 12 foteli stylowych oraz stół. „Z powierzonych mu zadań wywiązał się pod każdym względem wzorowo, wykazał dużą znajomość tego zawodu i technikę, oraz pilność do pracy.”

W tym czasie życie nasuwało mu coraz większe wymagania, toteż 1 października 1906 r. rozpoczął naukę w Akademii Sztuk Pięknych w Petersburgu na wydziale rzeźby i tam studiował do lipca 1908 r. z, jak sam twierdzi w jednym ze swoich życiorysów, pomyślnym dla siebie wynikiem.

    Zetknąwszy się z rynkiem pracy Żylski dochodzi do wniosku, że potrzeby życiowe zmuszają go do nauczenia się rzeźby figuralnej w drewnie, a więc już od września 1908 r. rozpoczął studia w C.K. Szkole Zawodowej Przemysłu Drzewnego w Zakopanem na wydziale rzeźby figuralnej. W szkole tej oprócz przedmiotów ogólnokształcących uczył się m.in. stylistyki przemysłowej, anatomii, rysunku elementarnego odręcznego z natury, modelowania, rzeźby figuralnej i polichromii. Przedmiotów tych uczył się jako uczeń drugiego kursu. Na innych kursach mógł poznawać następujące przedmioty: rachunki przemysłowe i prowadzenie ksiąg, wiadomości z ustaw, nauka form artystycznych, technologia drzewa, kaligrafia, geometria i rysunki geometryczne, nauka i rzutach i cieniach, rysunki budowlane, nauka budownictwa, miernictwo z rysunkiem sytuacyjnym. Świadectwo Żylskiego na którym wymienione są powyższe przedmioty jest jednak prawdopodobnie blankietem używanym przez wszystkie działy szkoły zakopiańskiej, możliwe więc jest że niektórych z nich nie poznał. 
 

Szkoła Przemysłu Drzewnego w Zakopanem powstała w 1879 roku. Rozwijała się dosyć szybko, w 1910 r. istniało w miej sześć działów: rzeźby figuralnej, snycerstwa ornamentalnego, ciesielstwa, stolarstwa, tokarstwa i przemysłu domowego. Kształciła zatem uczniów we wszystkich gałęziach rzemieślniczej i artystycznej produkcji w drewnie.
 

Szkołę ukończył w 1912 roku. Wzory zakopiańskie wyniesione przez niego z tej szkoły zostały następnie zaszczepione na gruncie nałęczowskim.

    Nie wiadomo kiedy dokładnie Żylski przyjeżdża do Nałęczowa. Sam Żylski podaje różne daty. W jednym ze swoich życiorysów pisze : „Po ukończeniu szkoły w Zakopanem studiowałem w ciągu roku rysunki i rzeźbę w Akademii Sztuk Pięknych w Krakowie. Przy końcu 1913 objąłem kierownictwo Szkoły Snycerskiej dla instruktorów w Nałęczowie, udzielając jednocześnie rysunków i modelowania we wszystkich działach. W tymże roku brałem udział wraz ze szkołą w Powszechnej Wystawie Przemysłu Ludowego w Petersburgu. Na wystawie tej za prace moich uczniów oraz własne otrzymałem Medal Srebrny i Złoty.”

    W dwu innych swoich życiorysach Żylski pomija naukę w Krakowie. W jednym z nich datę rozpoczęcia pracy w Nałęczowie określa na październik 1912 roku.

W drugim pisze: „Od 1912 do 1914 roku pracowałem jako Kierownik Szkoły Zawodowej dla instruktorów T-wa Pop. Przem. Lud. W Nałęczowie do wybuchu wojny europejskiej. W tymże czasie 1914 roku w marcu Szkoła której byłem kierownikiem bierze udział w światowej wystawie w Petersburgu, na której zostały wystawione prace uczniów i moje własne, w wyniku czego, Szkoła została odznaczona Dypl Uznania, a ja za kierownictwo i wystawione prace własne otrzymałem wielki złoty medal.”

    „Druga Wszechrosyjska Wystawa Przemysłu Ludowego” w której uczestniczyło TPPL, a w ramach jego ekspozycji znajdująca się pod jego kontrolą szkoła w Nałęczowie, odbyła się w marcu 1913 r. Świadczy o tym artykuł w „Świecie” z tego roku. Nie wspomina on jednak o uhonorowaniu szkoły, której kierownikiem był Żylski.
  

    Jeszcze inną datę podaje Maria Fleczarowa. W wydawnictwie z 1928 roku pisze ona: „W roku 1908 prace uczniów zdobywają złoty medal na wystawie rzemiosł artystycznych w Petersburgu.”
 Datę tę podaje także, zapewne za Fleczarową, katalog PLSP wydany z okazji 30-lecia szkoły.
 

Natomiast katalog ostatni, wydany z okazji 50-lecia PLSP podaje, za życiorysem Żylskiego datę 1914 i złoty medal.

W kronice Państwowego Liceum Technik Plastycznych znajdującej się w Muzeum Historii Spółdzielczości datę wystawy określa się na rok 1912, a nagrodą był „wielki medal srebrny”.

    Ponadto  w latach 1913-15 Żylski uczył rysunku w Szkole Franciszki Walickiej w Nałęczowie.
  

    W sierpniu 1914 podczas wybuchu I wojny światowej Żylski zmuszony był zamknąć szkołę, sam zaś pracował przez rok jako kierownik biura rysunkowego przy budowie drogi Opole – Kock. Po ukończeniu pracy w 1915 r. na jesieni rozpoczyna prace w zakresie swojej specjalności, wykonując cały szereg płaskorzeźb i portretów zamówionych przez wyższych oficerów stacjonujących w okolicach Nałęczowa wojsk. Także w tym czasie uruchamia powtórnie Szkołę Przemysłu Ludowego, tym razem specjalności: stolarstwo, rzeźbę i zabawkarstwo, lecz po dwóch latach, w 1917 roku szkoła została zamknięta. Jednak dzięki zainteresowaniu się jego pracami przez zwiedzających jego pracownię oficerów i napływami licznych zamówień, już we wrześniu 1917 r. otwiera Żylski własną Trzyletnią Szkołę Rzeźby w Drewnie, do której przyjmował zdolnych chłopców wiejskich.

„Już po upływie kilku miesięcy szkoła Żylskiego zdobyła sobie uznanie u kuracjuszów i gości Nałęczowa, a rozmaite drobiazgi wyrabiane przez uczniów, znajdowały chętnych nabywców. Ilość uczniów stopniowo się zwiększyła. Przedmioty wyrabiane przez nich były coraz ładniejsze i coraz większy miały popyt. Zachęcony powodzeniem p. Żylski swój kurs snycerstwa rozłożył na trzy lata, włączając weń naukę rysunku i modelowania. Dla kończących trzyletni kurs został uruchomiony warsztat wytwórczy, gdzie byli uczniowie znajdowali stały zarobek i mogli pod światłem kierownictwem doskonalić się w dalszym ciągu w swoim zawodzie.”

W tej szkole zajęcia z przedmiotów artystycznych trwały 1-2 godziny dziennie, przeważnie w pracowni w oparciu o ustawioną martwą naturę lub postaci kolegów. Osoby, które nie ukończyły siedmioklasowej szkoły powszechnej , uczęszczały na zajęcia z przedmiotów ogólnokształcących do szkoły mieszczącej się w willi „Janina”. Uczono się tu języka Polskiego, matematyki, historii. Przedmioty te wykładali Maria Żylska, p. Szybowicz, p. Szamczyk i inni. 

    W roku 1918 mając wyszkolonych już 65 uczniów po raz pierwszy Żylski wystawia prace własne jak i uczniów na wystawie przemysłowej w Nowym Yorku dzięki czemu otrzymuje olbrzymie zamówienia przekraczające jego możliwości wykonania.
 

„Wyroby pochodzące z pracowni Jana Żylskiego cieszyły się dużym uznaniem i popularnością. W znakomity sposób zaspokajały gusty i potrzeby ówczesnych nabywców krajowych i zagranicznych. Stanowiły dobry przykład polskiego rzemiosła artystycznego w zakresie wyrobów drewnianych. Wyroby charakteryzowało bogate zdobnictwo o dużych walorach estetycznych podporządkowanych jednocześnie ich funkcji użytkowej. Sprzedaż odbywała się na miejscu – szczególnie w okresie letnim, jak również w formie realizacji zamówień napływających z różnych stron świata: Stanów Zjednoczonych, Indii, Australii. Ogromne zamówienie, przekraczające znacznie możliwości produkcyjne pracowni napłynęło z Amsterdamu od p. Janningsa.”
 

Oprócz pracy we własnej szkole Żylski uczy jednocześnie do 1920 r. rysunku i robót ręcznych w Szkole Gospodarczej w Nałęczowie.

Od 1919 roku do 1920 r. Państwowy Instytut Robót Ręcznych w Warszawie i Akademia Sztuk Pięknych przysyłają do niego swych stypendystów, celem odbycia praktyki wakacyjnej.

    W 1920 r. kupuje Żylski willę „Jasna” i przenosi do niej swoją szkołę i warsztaty produkcyjne.

Willa „Jasna” „była okazałą budowlą z piętrowymi werandami, pełnymi ażurowych drewnianych zdobień. Werandy usunięto w czasie, gdy budynek był użytkowany przez Artystyczny Przemysł Drzewny. Wybudowana przez Żydów (rabina z Warszawy) na hotel dla starozakonnych, kupiona następnie przez Jana Żylskiego pełniła rolę prywatnej szkoły rzeźbiarskiej. /.../  Pomalowana na biało willa pierwotnie pokryta była kremowym, drobnym, kwadratowym eternitem. Pokój Jana Żylskiego znajdował się na piętrze, miał dwa okna od północy i zachodu, mieściło się w nim później biuro prezesa APD. Na biurku Żylskiego stała biała porcelanowa statuetka, miniaturka pomnika lotnika w Warszawie. /.../ Na środku podwórka willi „Jasna” była studnia, którą za czasów APD zasypano i wykopano nową na brzegu skarpy tak, aby nie przeszkadzała w ruchu samochodu ciężarowego, którego używała spółdzielnia. W oficynie była hala maszyn i stolarnia, a w suterenie mieszkał artysta malarz Majewski, którego piękne obrazy olejne, podobne w manierze do twórczości Skoczylasa zdobią do dziś niejedno nałęczowskie mieszkanie.”

    „Wstępna obróbka drewna (toczenie, frezowanie itp.) odbywała się w pobudowanych obok willi „Jasna” przybudówkach specjalnie do tego celu przystosowanych, wyposażonych w niezbędne maszyny i urządzenia , (obrabiarki poruszane były wówczas tzw. transmisją). Dalsza obróbka jak nanoszenie rysunku, wykonywanie reliefu, ewentualnie barwienie miały miejsce w parterowych pomieszczeniach państwa Żylskich. Na strychu domu (poddaszu) magazynowano gotowe wyroby. Jako malarki zatrudnione były młode wiejskie kobiety. Barwiono farbami wodnymi, a następnie politurowano. W przypadku niektórych wyrobów nie stosowano malowania, szczególnie tych wykonanych ze szlachetnych gatunków drewna, w celu zachowania naturalnej barwy i struktury użytego surowca. Do politurowania używano używano przeważnie cennego, dostępnego wówczas szelaku. Na nieco mniejszą skalę prowadzono w szkole i w pracowni produkcję zabawek, oraz w początkowej fazie mebli. Wszystkie przedmioty bogato zdobione snycerką, zgodnie z wzornictwem opracowanym przez państwa Żylskich. Opierało się ono głównie o motywy roślinne. Przeważały kompozycje typu liście dębu wraz z żołędziami, kłosy zbóż, liście klonu oraz inne (słoneczniki, róże, paprocie, konwalie).”
 

Przy szkole powstał z myślą o zamiejscowych uczniach internat i tania stołownia, gdzie młodzież rekrutująca się z najbiedniejszej ludności płaci jedynie 15 złotych za utrzymanie. Nauka jest bezpłatna. Malowanie, wykańczanie i dział zdobnictwa barwnego prowadzi p. Maria Żylska. Dziewczęta, pracujące pod jej kierownictwem to przeważnie wychowanki szkoły z okolic Nałęczowa. Niekiedy w czasie wakacji przyjeżdżają tutaj także absolwentki szkoły sztuk pięknych w Krakowie i Warszawie, by przy jednoczesnym pobycie w pięknej letniskowej miejscowości, przejść krótki praktyczny kurs zdobnictwa i sztuki stosowanej.

    W 1920 r. podczas wybuchu wojny Polsko – Rosyjskiej wszyscy uczniowie Żylskiego wstąpili do wojska, a po ukończeniu działań wojennych mała ich część wróciła, a ci ostatni przyjęli korzystną pracę jako technicy lub modelatorzy w fabrykach. Rok 1921 i 22 Żylski poświęcił szkoleniu nowych kandydatów a w roku następnym wystawił prace własne i uczniów na wystawie w Londynie dzięki czemu eksportował tam swoje wyroby do wybuchu II wojny światowej. Kataklizmy wojenne najbardziej paraliżowały jego wysiłki zmierzające do rozbudowy szkoły na większą skalę, pomimo zgłaszania się nowych zdolnych kandydatów rekrutujących się z ludu.
  

    W okresie międzywojennym Żylski był aktywnym działaczem Towarzystwa Przyjaciół Nałęczowa (TPN), w latach 1932, 1933, 1935 pełnił funkcję sekretarza. Współpracując z Komisją Zdrojową z ramienia TPN, zwracał uwagę na potrzebę konserwacji zabytkowego grobowca rodziny Wernickich znajdującego się na miejscowym cmentarzu. Sam zaś konserwował, tylko za zwrotem kosztów własnych, pomnik Michała Anioła znajdujący się przy Alei Lipowej.

    Około roku 1928 szkoła Żylskiego zatrudniała niemal 30 osób, licząc uczniów, malarki, stolarzy i wykładających. W warsztatach wyrabiało się najrozmaitszego kształtu i wielkości rzeźbione szkatułki, pięknie zdobione rzeźbione ramki, laski, kałamarze i noże do papieru, ażurowe tace, a także płaskorzeźby przedstawiające głowy wybitnych Polaków, typy ludowe itp. Specjalizowano się w snycerstwie, ale wykonano tu też na zamówienie niejeden stylowy zestaw mebli, a także ołtarz miejscowej zakopiańskiej kapliczki był tu zrobiony.
 Władysław Kucaba, uczeń i późniejszy pracownik Żylskiego twierdził że bezpośrednim jego wykonawcą był Zygmunt Czyżewski.

    W maju 1936 r.  rozpoczyna działalność w Nałęczowie „Mechaniczna Stolarnia Jana Żylskiego i S-ki”, której udziałowcami są Jan i Maria Żylscy oraz Maria Dererowa. W 1938 r. zawiązuje się nowa spółka pod nazwą „Artystyczny Przemysł Drzewny Jan Żylski i S-ka”, której udziałowcami byli: J. Żylski – 18 udziałów, Bolesław Zawadzki z Jeziornej- 20 udziałów i przedstawiciel Warszawskiego Giełdowego Związku Pracowników Umysłowych –20 udziałów. Każdy udział miał wartość 500 złotych.
 

    Szkoła Żylskiego spełniała „jak najlepiej swe piękne zadanie ujawniania i kształcenia talentów artystycznych, mających swe bogate podłoże w ludzie okolicznym, a rozwijając przemysł rzeźbiarski w rodzimym stylu, przyczynia się do wzbogacenia naszej sztuki stosowanej, zaszczytnie wyróżniając Nałęczów pod tym względem i stawiając go obok Zakopanego.”

    Działalność szkoły Żylskiego przerwana zostaje w 1939 roku kiedy to ¾ jego uczniów powołano do wojska. W 1942 roku widząc potrzebę szkolenia nowych sił fachowych dla odbudowy kraju Żylski po raz czwarty uruchamia Szkołę Przemysłu Drzewnego na zasadzie otrzymanej koncesji – tym razem z rozszerzonym programem nauczania.
 

    1 lipca 1942 r. w czasie rewizji dokonanej przez okupanta zabrano Żylskiemu niektóre świadectwa pisane po rosyjsku. Możliwe więc że to właśnie dlatego niema dokumentów potwierdzających jego naukę na ASP w Petersburgu. Żylski kieruje szkołą do lipca 1944 roku, uczy jednocześnie rzeźby i modelowania.

Koniec wojny jest zarazem początkiem końca firmy Żylskiego jako zakładu prywatnego. Przed zakończeniem wojny gotowe wyroby zostają zagrabione przez wycofujących się Niemców, natomiast część maszyn i drewno zabrali mu Rosjanie po wkroczeniu do Nałęczowa. W tym czasie wycieli oni także wiele drzew w nałęczowskich lasach, m.in. wszystkie iglaki na wzgórzu „Jabłuszko” – do dzisiaj jest to las liściasty.

Od 1 września 1944 r. uczy rysunku w miejscowym gimnazjum, a od 1 lutego 1948 r. snycerstwa warsztatowego w Liceum Technik Plastycznych (PLTP)w Nałęczowie.
 W PLTP pracował do 31 lipca 1950 r. W 1950 r. Jan Żylski otrzymuje dyplom uznania od „Cepelii”. J. Różański przypuszcza że mógł on w tym czasie pracować także dla APD którego pierwszą siedzibą była willa „Jasna”. Piotr Giza i Zygmunt Olszta (nauczyciel meblarswa i zabawkarstwa w PLSP) twierdzą że Żylski był jednym z organizatorów APD. Irena Turowska w swojej pracy mgr twierdzi że w 1946 r. szkoła została upaństwowiona razem z pracownią, dokumentacją i oprzyrządowaniem. W archiwum PLSP znajduje się dokument wg którego właściciel budynku szkolnego Jan Żylski,  w roku szkolnym 1947/48 za jego wynajem otrzymywał komorne w wysokości 120.000 złotych.
 

Przez okres jednego roku na tej samej posesji, w należącej do J. Żylskiego willi funkcjonowało Wiciowe Liceum technik Plastycznych i Artystyczny Przemysł Drzewny.

Fakt pracy Żylskiego w APD potwierdza na łamach „Głosu Nałęczowa” dr Wincenty Darmochwał. Twierdzi on jednak że APD powstało już po przeniesieniu Liceum do willi „Zacisze”.  

Jan Żylski zmarł 13 czerwca 1952 roku.
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